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Nominacja wojewody lwowskiego
ma nastąpić z  końcem czerwca b. r. 

Święto sportowe młodzieży szkól powszechnych - Tragiczny 
wypadek na poczcie głównej. Krwawe rozprawy opryszków.
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MIN. ZALESKI W PARYŻU.
Paryż, 10. czerwca. (Tel G. P.' P rzy  

byt tu -minisier Zalesił, •ppi&ita.uy. na 
'iwttfdu .przr« ambasadora Głslapow- 
ykiego, •ctrâ  wiele cwbbiptości ze świata 
nofi tycznego. /

«'OD ADRESEM P. WALDEMARASA.
G enewa 10. czerw ca. (Tel. G. P.) „Jour  

ual dc G eneve“ zam ieszcza artykuł M ar­
tina, om aw iający prace ostatniej sesji Ra­
ny Ligi Narodów . Autor artykułu pisze  
111. i., że Rada Ligi okazała  najwięcej c- 
uergji w sprawie Wilna, nie  zw ażając na  
dekrety W aldem arasa, zdecydow ana jest  
w znow ić spraw ę W ilna w  całej rozciąg ło­
ści na przyszłej sesji, pozostaw iając L it­
w ie  termin do porozumienia s ię  z Polską. 
Jednocześnie postanowiła, na sesji w rze­
śniowej położyć kres wszelkimi rozporzą­
dzanym i środkami niedopuszczalnemu 
stanowi rzeczy. Gdyby Waldemaras — 
pisze M artin —  był innym  człow iek iem , 
groźba ia  byłaby wystarczającą. Jakież  
jednak znaczenie m oże m ieć siła  nacisku  
m oralnego dla ludzi, którzy tego nacisku  
nie odczuw ają.

O POMOC DLA GEN. MOBILE.
Moskwa, 1(K rzejrwcą.. (T el. G. P .l 

Komitet kierujący akcją, pomocy dla 
gen. Nobtle, .zwrócił się drogą radjbwą 
do statku „Ciia cli Milano", prosząc o 
potwierdzenie informacji, że okrętowi 
udalto się nawiązać bezpośrednie połą­
cz-nie z ..Italią". Do chwili otrzyma­
nia tych informacji - ekspedycja sowie­
cka, gotowa już do wyjazdu, postano­
wiła nie rezpoczynać podróży.

Berlin 10. czerw ca. (Teł. G. P.) Biuro  
W olffa  donosi z Oslo, że kap. Riiser Łar- 
sen w ystartow ał dziś rano. odlatując w 
kierunkn parowca .,H o b b y . Kap. T.arsen 
ma w spóln ie z lotn ikiem  Holmeut próbo­
wać odszukać „Italj<y‘ która, jak ustala  
ostatni telegram , znajduje się  w m iejscu  
położouem  pod 80 stopniem  30 m in. szer. 
nółn. i 28 stopni długości w schodnie i.

 ....-‘-O ' . -

ki
21 frjpóy, przeszło 108 rannysh.

Berlin, 10- czerwca. (Tel. G. P.' 
.0 godz. 2 nad ranem w niedzielę zda­
rzyła się na linjt kolejowej Mons,- 
chjuni-Prankfu.rii n/M. jtip* z  naj­
większych katastrof w Niemczech w  
ostatnich latach, Pociąg pospieszny, 
udający się z Mopaclijurn do Dćste 
mundu, wykoleił idę nagie, w pobliżu 
stacji kolejowej WiegełisAori, jadąc z 
.ssyJłkośc.lą. 80 Mm. na godzinę. Loko­
motywa przewróciła się dwukrotnie i 
spadła z  nssypu kolejowego, pociąga- 
:ąc za sobą 7 wagonów, aa ogólną 
ilość 10. Dwa wagony wpadły aa loko 
motywę, druzgocąc się całkowicie. O- 
fiarą katastrofy padło 12 osób zabi­
tych, około 20 ciężko rannych, zaś 
ponad . 100 lżej, NwśmąJ połowę ran­
nych atanowrli kolejarze, którzy po­
wracali z rodzinami z Monachium z 
kilkudniowego- kursu urządzonego 
przez monachijską dyrekcję kolejową.

Na miejscu katastrofy rozgryteały

się straszliwe sc«ny, Poniec w postać; 
5 pociągów ratunkowych już w 20 mi­
nut po katastrofie przybyła na  miejsce 
i musiała, c.ałemi godzinami pracować 
nad -wydobywaniem rannych podróż­
nych z zdruzgotanych i whilycli w sie­
bie wagonów. W jednym z wagonów 
podróżni odnieśli rahy wskutek popa­
rzenia parą, wydobywającą się z .roz­
bitej lokomotywy. W ciągu dnia z m a r ­
ło z pomiędzy ciężko rannych jeszcze 
3 ffitóh, Linja kolejowa pomiędzy Mo­
nachium aFrankfurtem w pobliżu Wie 
gelsdorf została całkowicie zerwana, 
dopiero o k o ło  cod z. 10 rano zdołano o~ 
czyścić jfede ntor. Przyczyna katastru 
fy dotychczas nie wyjaśniona. Władze 
kolejowe przyposczczają, jak donoszą 
dzienniki berlińskie, że katastrofę wy­
wołało albo usunięcie się nasypu, albo 
san* ach zbrodniczy.

ESPERANTO w  szkołach  p o ­
w szec h n y c h ?

Białystok, 10. czerwca. (Tel. G. Pd 
Na konferencji kierowników szkół po­
wszechnych, odbytej w inspektoracie 
szkolnym w Białymstoku, zebrani o 
powiedzieli się za wprowadzeniem do 
sskół powszechnych języka międzyna­
rodowego Soperanto. -Jednocześnie u- 
eh wal ono założyć koło nauczycieli 
osperantystów i wybrano komisję celem 
nawiązania kontaktu z miajscowbm 
Towarzystwem Esperanlyslów dla u- 
rzoezyw-istnionia. uchwał konferencji.

—- o - ——
BELA KUKN STANIE PRS5ED SĄDEM.

Wiedeń. 10. czerń-ca. (Tel. G. P.) P ro­
kuratura w niosła  przeciw  Beli K ubkowi 
i Iow. oskarżenie i  pow odu w ystępnego

organizow ania zw iązków  tajnych, fa łszy ­
w ego m eldow ania się  oraz t pow odu prze 
kroczenia zakazu pow rotu do Austrji. —  
Rozprawy odbędą s i ę . w  drugiej połow ie  
czerw ca.

PODPISANIE TRAKTATU POLSKO 
CHIŃSKIEGO.

Moskwa 19. czerwca. (Teł G. P.l Dziś 
jw drodze pow rotnej z Chin do P olski 
przejeżdżał przez M oskwę delegat pe łno­
m ocny P olsk i w  Charbinie, Karol Pindor, 
który podpisał ostateczny traktat polsko- 
chiński. P. P indor doręczył panu posło- 
wi P ałkow i odznaczenie orderu W ielkie­
go Słońca.

Moskwa, 10. czerwca. {(Teł. G: !P.) 
Wychodząca: w Charibfme korouaMsty- 
ezna gaac!». ,.Mołwa*‘ zamieszcza k k - 
mowę swego współpracownika z  dele­
gatom llżpltej polskiej w Chinach PM- 
darem, iv której delegat polski katego­
rycznie zaprzeczył, jakoby w konferer. 
cjach swoich. z  Czan-g Tao Lmom miał 
poruszyć sprawy wewnętrzne Chin lub 
ter stosunki cbiłńsko - sowjeclde.

Co się tyczy  Specjalnie stosunków  
między Polską a Sowjetami, to delegat 
polski zaznaczył, że w yzyw ającej d zia ła l­
ności pew nych elementów’ em igracji ro ­
syjsk iej n ie uda się podw ażyć zacieśn ia­
jących się coraz bardziej stosunków  m ię­
dzy obu sąsiadująeem i państwam i. P o ­
w yższe ośw iadczenie w ykazuje zupełną 
bezpodstawność sensacyjnej i złośliw ej in 
form acji pekińskiego korespondenta  
TASSA, klóry przypisyw ał delegatow i 
p o lsk ie iłu  w ynurzenia antybolszewickio-

S5-LETNI AKROBATA.
Gdańsk, 10' .czerwca. jSGTel. G. P.)'.

W Sopotach zdarzył się, przedwczoraj, 
nioawy.kły wypadek: 6-letnie dziecko
wychyla ac się z okna IL piętra spa­
dło na bruk. Gdy przełażeni przecho­
dnie pospieszyli, z pomocą dziecko 
watóło i poczęło szybko uciekać, nie 
poniósłszy, jak się okazała, żadnego 
rsAwankn.

Każdy powinien zosta 
członkiem L 0. P. P.

KRWAWA BÓJKA W OLSZTYNIE
Berlin, 10. czerwca. (Tel. G. P,) Juk 

donosi Bi liro Wolffa, w Oteztynie dosł-te 
dziś do krwawej bójki pomiędzy człon­
kami organizacji republikańskiej Reich? 
bannerów, a członkami olsztyńskiego 
Kółka, śpiewaczego, którzy powracał: 
szyku napoi' wojskowym z wyciecr.k: 
zamiejskiej. Cały szereg członków Kół­
ka śpiewaczego została ciężko pobi­
tych kijami. W czasie starcia padło 
również szereg strzałów. Sprawcy zo­
stali wykryci. Kilkunastu uczestników 
bójki w stanie hezprzyloitniyrn odsta­
wi orno do szpitala
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FO ÎŁ-KOWANO

Lwów, 11. 'dzerwca.
(/—-) N m k -  gpboty na niedzielę, ja­

ko jw m sza  prawdziwie wjpsenna. 
szwabiła do śródmieścia tłumy o- 
pryszków i apaszów. Nic więc dziw 
nego, żc przyszło między nimi do 
krwawych rozpraw, przyfjzein w je­
dnym wypadku omal że jeden z apa­
szów nie postradał życia.

Oto o feodz. 5 nad ranem sajrazala 
wielka bójka między podoehoconymi 
apaszami w śródmieściu, w czasie któ­
rej złodzieje mięttey sobą wymienili 
sterały rewolweru.»s, ale bez rezultatu. 
Brak krwi dla uspokojenia, ich nerwów, 
nie pozwolił im jeszcze pójść spać, 
wobec tego przez dłuższy czas jeszcze 
awanturowali się, aż wreszcie przed 
god;.. 6 doaeło Uo poważnego sta* ula u 
•wylotu ul. Łukasińskiego, w czasie któ­
rego niejaki Florian Ludwik Szymon, 
notowany złodziej,- otrzymał dwa głę­
boki..; pchnięcia w plecy, prze,z niezna­
nych na ,razie jego kolegów i padł nie­
przytomny na ziemię.

Zawezwane Pogotowie ratunkowe 
odwiozło go w* tanie nieprzytomnym 
do izpitala i w związku z tem rozeszła 
wieść, że Florjan zmarł. Tymczasem 
wczoraj przedpołudniem stwierdzono, 
że silny organizm Plorjana brzezwycię 
żył śmierć, gdyż odzyskał on przy

REWOLWERAMI I NOŻAMI. — DWÓCH CIĘŻKO RANNYCH POGOTOWIE ODWIOZŁO
DO S&PrfALA.

tomność i prawdopodobnie wyliże sir z 
otrzymanych ran. Za sprawcami tego 
napadu wszczęto poszukiwania.

Pru.gi podobny wypadek wydarzył

się na ul. Goląha, gdzie niejaki Włady­
sław Szerelewicz przebił n„żun w lewy
bok Piotra Kai asy mowa, którego Po­
gotowiu'również odwiozło do szpitaal.

NA G R O D A  A K A D E M II UM IEJETNDSCJ 
D L A  P h O F . KLelNERA.

Kiaików, 10. czerwca. (Teł. C< T 
Walne Zgromadzenie ęzlonkć-w .'Szyn 
ny-ch Polsk. Akad. Umiejętntłśei w y­
brało członkami czynnymi krajowym; 
Tui Wydziale Filozoficznym: prof. SI.
■Kota i St. Wędkiewieża (Kraków), człon 
kami korespondentami krajowymi pp.: 
Wład. FolKierskiego (Kraków), Bronuj 
Gubrynowicza (Warszawa), Józ. K-o- 
strzewskiego (Poznań), Tad. Lehr- 
s ip to w w iiu eg o  prof. filozofji llow. na 
Uniwersytecie lwowsk.ch, M. Schur 
ra (Warszawa).

Na  Wydziale historyczno biolo­
gicznym członkami czynnym, krajo­
wymi wybrano pp.: Wład. L. .btwor- 
siriego (Kraków),;. St. Starzyński ano 
(Lwów), Wacława Sobiesk-ego (Km£, 
ków), Fr. Zolla (Kraków),, członkami 
Korespondentami krajowymi pp.: R.
Gródeckiego (Kraków), L. Krzywickie­
go jWarsZawia). Edw. KurDzcgo (dyr. 
Biblioteki Jagielł. Kraków), Kaz. Ty- 
mieniieck.ego (Poznań), Raf Tauben- 
schlatM tKraków).1

Na W ydziale nialem atyczno-przyrud  
niczym  w ybrani C2lonkatni czynnym i kra  
jow ym i pp.: Pre*. Rzplitej Ignacy M ości­
cki (prof. P olitechnik i lw ow skiej), Z. 
W óycicki (W arszaw a;, S. K ope(f (W arsza­
wa), Stefan D ąbrow ski (Poznań).

W alna Zgrom adzenie przyznało p o ­
nadto nagrodę z fund. P. B arczew skiego  
za dzieło  h istoryczno - literackie prof. 
Juljnszow i K lein ciow i za 4 tom ow e dzie­
ło  o Słow ackim .

WYSTAWA PRZEMYSŁU KRAJOWEGO 
W  RRODACH.

Brody 10. czerw ca. (Tel. G. P.) Dziś 
burm istrz Górka otw orzył w Brodacji w y­
sław  ę ruchom i; prób i w zorów  przem y­
słu krajow ego, w  obecności przedstaw i­
cieli w ładz i insty lucyj społecznych . Wy 

ijistawa przedstawia się okazale. Jest to 
pierw szy etap w  tegorocznej m arszrucie  

po M ałopolsce W schodniej.

NASTĄPIĆ L a  Ł  HONĆEM uŁERWGa.
Lwów, 11. czerwca. Nominacja p. Gołuchowskicgo baj sta-

Poseł Wojciech Gotechowski ba- nowisko w-ojewody lwowskiego nastąpi
Wił przez. 2 dni ostatnie we Lwowie, topier© z końcem bm., -poczerni p. (5ió-
jutro wyjeżdża do Warszawy, celem lu-ćhowski złoży mandat poselski a obej
wzięcia udziału w posiedzeniu Sejmu, in-ie urzędowani^L-y‘-D .ii-Az;  ... 1

M i ' iii p e c h a ! .
REZULTATY SOBOTNIEJ

L w ó w , 1.1 rzu-rw--,!.
(—) Obława nocna, przeprowadzona  

przez policję w  nocy ze sob oly  na n ie ­
dzielę, przyniosła pow ażne rezultaty, gdyż 
przytrzym ano kilku w łam yw aczy na go- 
rąc-.m uczynku, a ponadto w ręce policji' 
do&iiło się .wiciu osobników  oddawna po 
szajkiwanych za rozm aite przestępstwa.

Olojg.dy jedna z patroli policyjnych  
przechodziła ul. Dunin Borkowskich, sno- 
strzegła ona Irzęs-.h osobników  dobierają­
cych się  do okna je d in j  z kam ienic przy 
tej ulicy. Funkcjonarju.sz|p. policyjni za- 
wdrli z nim i hliżAC /HTTomość i .okoZalo 
się/, Se .dl lo nirhezpieCzjui złodzieje: W ła­
dysław  Dysagst, Jozef D utkiew icz t-.i .• Jan  
M otyl, w szyscy karani. > uluraiiiie, żoj. 
zacną !ę lrójkę aresztow ano.

łuna znów patrol przcĄhdtJząc ulicą -Sa 
downie ką i Siemiradzkiego, Auiwńżyla

Lwów. ! 1 
I— ) W czoraj przedpołudniem  na d z i e ­

dzińcu głów nej poczty wyMarzyłEsjU; tragi­
czny w ypadek, zakończony śm iercią 78- 
letn iego staruszka, .Jana Pfłryu^ki, do­
zorcy poczty.

Oto o godz. 11.40 zajechało na dzicdgi 
nieć w ielk ie auto ciężarow e nr. 5 z prze-

NQW£ DWA ZAMACHY SAMOBÓJCZE WE LWU WIE
Lwów, 11 IbrSrwja.

Ś---I W^Fąigu \WZ$&S£<:M
J co ;ę-’\v'#( - ra ‘..tłuk owe m«m"ęr.yo w=ak> 
w ilw u  wypadkach z a m a c h ó w  saaio- 
b ó jc s y c h . f i r a c f l p l t t K h i n u  L łjw a n - 
lówce przy ul. Bema -i. fcsrśtiręlĄ ś ;ę tui 

żuGe 27- etinia Michalina' Eaiąozfeow- 
rka przez o łru o ie  s ię -3 uhl;;,mia-'ern Przy

rtSiriiko-

• :/:yt;ś ;f-j Itjjjpae z i w ę g ą  k |>C« U bęl k ie -

Oaj grosz m  cele T , 3 L

K IN C  J  E W “ Dziś ponie-dzia'ek 11/6 po raź  o sta tn i 
W s a lo n a c h  I s p e lu n k a c h  P ary ża , d ram at sensacy jno -śro tyezny . 
Ju tro  w torek  12/6 do­
k u m en ta ln y  film  tw o ­
rzący  szczy tną  k a r tę  
h istorji cyw ilizacji św iata , ilu s tru jący  dzieje b o h atersk ie j w y p raw y  na 

aa tach-t;. nkaeh  w  głąb  cen tra lnej A fryki.

OBŁAWY POLICYJNEJ.
rów nież trzech osob ników  n iosących  ja­
k ieś pakunki. Na w idok m undurów  poli­
cyjnych poczęli oni uciekać. Jeden z po­
sterunkow ych w ów czas strzelił w  pow ie­
trze na posl.-acn, na co  jeden ze ztodzieji 
zatrzym ał się. O kazało się, że jest to rów ­
nież bardzo dobrze znany policji ananas, 
niejaki Sojka, którego aresztow ano. P o­
rzucone przez zbiegłych jego  tow arzyszy  
worki zaw ierały bieliznę pochodzącą z 
kradzjoży.

Ponndlo aresztow ano B azylego D acks  
za kradzież z w łam aniem , K t ó r y  swego  
cAtsu zbiegł ze Lwowa celem  usun ięcia  
się 7 pod dozoru  policyjnego, oraz W a­
len tego Szpaka, również, poszukiwdijego  
za 4»Iitnian:e i uchylanie się od dozoru. 
W  końcu osadzono w  aresztach szereg  
o sob n ików  za w łóczęgostw o.

W »  w iid m  st m m i  f f M .
SAMOCHÓD ZGNIÓTŁ 78 LETNIEGO DOZORCF, KTÓRY NA MIEJSCU WYZIO­

NĄŁ DUCHA.
syikam i do m agbzynu. S. p. P etryczka sie  

„ciziaK na paczkac.n, a kierow ca auta, nie 
zatąjjaży w szj^ oC  to fn ą t wóz wstoGż, gdyż  
tylko,'.w ten Jposóh m ógł w jechać do bra­
my innjSjzjWii. Petryczka n ic  zdążył na 
czas usunąć się i został przyciśn ięty do 
s k iz jn i , tak, żc pon iósł śm ierć na m iej­
scu.

Sublimat, jodyna, kwas ^olny...
I m aski ro^Mtufe. Pogolcwie
! w c ■Rwipz-Io ją -do

J}R-gi ft^Ł iłbtk ?-ię -przy
j tri. ^ it f i i iw j ł j i ic j  2 ó , gdM d ja-k-iś żó łw ie rz  
l wisi-nanego nazw iska w z:amiajrzc Pkn-- 

iii-jibór.-.zy-m napił s,ę  i-odyny i kiraso 
rolnego. PtMŚflpwio rat. -omyi-oźlo go do 
sżęksfla jĄyskowdfe). P rzyczyna ni-e-

Nr b52?

Stajajcie się zachować 
Wasze zęby!

Wiełe oigóib niszczy -zęby- powoli, lecz 
sy-atomatyczme, używając pażt nie 
madająioycb się absolutnie do p ie lono- 
wania zębów. Gzy zmarie iiową pasfe 
do zębów Odęi! Kio raz ją- spróbował,, 
nie chce używać żadnych innych środ­
ków, gdyż pasła do zębów Odol chroni 
zęby, posiada działanie antyaeptycznR 
oraz przyjemny, odświeżający smak. 

Osadźcie sami.

Organizacja Związku pra­
cy obpatśSskCj kobiet.
Idc®ne zorouiad anie świadczy o zro 
zumieniu pouzeby organizacji. — Re­
feraty pusłnaki Jaworskiej i p. Z. Fa- 

mińskiej.
Lwów, U  czerwca.

(j:p) Zefofanie orgamzacyjnc pracy 
obywatelskiej kobiet, zwołano przez 
Zarząd Związku, ■ zapełniło' szczelnie 
wczoraj salę ratuszową, dowodząc, że 
wśród kobiet lwowskich iełlnieje sBrn- 
znmien'e dla potraeby konsolidaaji spn 
'icozn.ej pracy kobiecej.

Przcwodn otwo wiecu objęła gen, 
Neu.gebauerGwa, zast. p. Bogd -̂no-wi- 
aaowa, sekretariat p. F&tt ' aok6*x a'.

Wyczerpujący ref-erat o potrzebie 
współdziałania społceueństwa z rzą­
dem i se jmem 'Wyigłosila pesłaroka Ma- 
r}3 Jaworeka.

lImvc7A-ni skreśliła obecną syHia- 
: ■ i ę rządu, ie®o pracę nad: przeptowa-' 
d;:ęn;eijf? sa.nacj:i stosunków f  łworze- 
,j i-.111 ..życia na nowych podstaw-ąch. 
Wykazała przyiom -naiwność poglą­
dów tyr-b k-lorzy sądzą, że praca toka 
m o że s ę dokonać z dziś na jutro. Po- 
silęp jest powolny, ale możma* go 
slwicrciz-ć we wszystkich dziedzinach, 
Dla przyspieszenia t-ego pLocesu prze- 
•twji-rzan.a i zdobywania- nowych war- 
-‘i *.:i musi nastąpić wspóltracii społe­
czeństwa z rządem. Nakoniec mów­
czyń’' umówiła- rolę kobiety ■*' oraani- 
zacji lej pracy obywatel*si«i i pai* 
st wew o-twóiczej.

Referat o sz c z e g ó ła c h  orrgan-izacji 
Z wiązka praoy obywaleljkie koidet 
wyplOMln p. Zofia Kamińska.

Na w stęp ie przedstaw iła m ów ezyni za­
dania i cele  Związku, a w ięc uświadom!e. 
nie społeczne I obywatelskie szerokiege 
ogółu kobiet, obrona praw kobiety } dzie 
Cka, opieka nad pracą zawodową kobiet 
i t. p. Centralny Związek w \Varszawie  
zakreślił sob ie bardzo szerokie po le  dzia­
łania, Oddział lw ow ski, że względu na ist 
niejące już w e L w ow ie organizacje, w, 
niektórych zakresach tej pracy, jak  np. 
opieki nad dzieckiem , postanow ił pracą 
swą objąć na razie uświadomienie obywa 
telskie kobiet, opiekę nad kobietą, uła­
twianie pracy zawodowej tworzenie za­
kładów pracy, wpływ ua wzmożenie wy- 
twór izośt i.

Po odczytaniu  statutu i regulam inu  
Związku, referentka zaznaczyła, że praca  
organizacyjna Związku lw ow skiego roz­
ciągnie się  na prow incję, gdzie będą za­
kładane osobne oddziały  1

Następnie po krótkiej dyskusji, w  któ-"  
rej m iędzy innym i zabierała glos dyr. 
gimn. p. F renklów na, w yrażając uznaniu  
dla Zarządu za zorganizow anie Związku, 
nastąpiły wpisy ria członków  organizacji.

Zgłoszenia nowych członków przyjm u­
je sekretariat Związku przy ul, Kotnano 
wicza lia III. p.
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POGADANKA
Lwów, 11 czerwca.

Tem atem  m ojej dzisiejszej po ­
gadanki będzie ta spraw a życia, 
k tóra zawsze i po wszystKie czasy 
brudzi najpow ażniejsze i najżywsze 
zainteresow anie — najw yższy d a r 
niebios i najstraszliw szy wym ysł 
piekieł — miłość!...

I sądzę, że -przyznacie m i. Miłe 
Panie, że tem at len. zwłaszcza d la 
kobiety, nigdy nic przestaje być 
interesujący.

Miłość m a sto kształtów  i sto 
obtlicz, nęci : wabi, czaru je  i p rz e j­
m uje lękiem, d a je  najwyższe szi że­
ście i pogrąża w najgłębszą niedolę. 
I spytacie, które oblicze lej możnej 
Czarodziejki W am  dzisiaj ukazać 
namierzam?

Spotkałam  się niedaw no ze stu- 
djumi o .^Nieszczęśliwej Miłości" 
publicystki niem ieckiej Grety M ul­
ler, k tó ra w oryginalny  sposób u j­
m uje problem  nieszczęśliwej m iło­
ści w  życiu kobiecem. A choć m o­
że nie we w szystkich szczegółach 
m-oonaiby się pogodzić z poglądam i 
au torki, jednak  zasadnicze posta­
w ienie tezy p o s a d a  bezw ątpienia 
wiele trafności i zasługuje n a  po ­
znanie.

A utorka określa nieszczęśliwą 
m iłość jako  chorobę epidem iczną, 
na podobieństwo grypy naprzyklad, 
przed którą nikt nie może się zabez­
pieczyć, k tó ra  przychodzi kiedy 
chce, zdolna skruszyć wszelki, opór, 
wszelkie staw iane jej szranki i śród 
ki zapobiegawcze. O w łada osobni­
kiem  despotycznie jak  głód, jak  
mróz, ja k  m igrena. T arga nerw y 
pokonywa najsiln iejszy charak ter.

I  nie m ożna naw et powiedzieć, 
aby  istn ia ły  lżejsze i cieiższe form y 
te j choroby, jak  to byw a przy  cier­
pieniach fizycznych. Albo jest, albo 
jej niem a, a  jeżeli jest, to nie zna 
stopniow ania; jest jak  rw ący s tru ­
m ień, k tó ry  zm iata wszystko, co 
spotka na swej drodze.

Nieszczęśliwa m iłość jest zawsze 
katastro fa lna  — w przeciw nym  r a ­
zie nie zasługuje na tę nazwę.

iKóżniaa w sym ptom ach i przc- 
bi"gu tri niebezph-cznej choroby 
zależy jedynie od wieku osoby nią 
dotkniętej.

I tu au to rka wprow adza cztery 
w arjan ty : m iłość dziew iętnasto-,
dw udz’estodziewięcio~, trzydziesto- 
dziewięwo i czterdzięstodziewięcio- 
letniej. A w diagnozie tych czterech 
.warjantów , zależnie <x* wieku, o- 
kazu je  aużo  spostrzegawczości i tra 
fnej syntezy.

U dziew iętnastów ki — powiada
— m iłość nieszczęśliwa jest zab ar­
wiona, jak  cały zresztą świat, na 
narw ę płom ienisto różaną, co naj - 
wyżej z lekką przym ieszką senty­
m entalnej lijjowości. Kocha „ko­

goś" tak bardzo dalekiego, że n a ­
wet nie um ie go należycie dostrzec 
wzrokiem  — jak  gwiazdkę, ku k tó ­
rej wyciąga się ręce — nic po to 
jednakże, aby  ją  ■ uchwycić, ale by 
jej nłogosławić... Jest to jakby cią­
gle dalekie żegnanie, które sic n a ­
wet może skończyć pożegnaniem  z 
życiem. W  tym  oKresie w yegzal- 
lowanej uczuciowości nigdy się nic 
wie dokładnie, gdzie kończy się m a 
rżenie, a zaczyna się rzeczywistość. 
Nieszczęśliwa m iłość jest. d la  dzic-

w iclnasiówki jaik słodki cukierek 
z zapraw ą kropili tru jącej goryczy
— wysysa zeń słodycz, choć może 
um rzeć od trucizny. Gdy się to nie 
stanie, to czasem zepsuje jednak  ta 
trucizna żołądek na cale życie. N a j­
częściej jednak  m iody, zdrow y erga 
nizm  w yzbyw a sic, po pew nym  cza­
sie tego szkodliwego pierw iastką? 
bez dalszej szkody d la  siebie.

* sJ->

W  dwudziestudziewiec-iu latach 
nieszczęśliwa m iłość w ygląda już 
m niej niewinnie. W ówczas jest o- 
na najczęściej rozczarowaniem , k tó ­
re nastąpiło  po okresie szczęśliwo­
ści. I nie jest io już usypiający  n a r­
kotyk w żołądku, ale tpiekąca tru ­
cizna w rozdartej ranie.

W  7ó procentach składnikiem  jej 
jest zazdrość i dlatego jest na żół­
to z a to r  w i ona. Jest spraw ą ostro 
zapalną z krysyzem  nienaw iści a jej 
niszcząca siła zw raca się -nie prze­
ciw subjeklow i jej poddanem u, ale 
raczej przeciw  objektowi, k tóry  to 
uczucie wywołał. Umie zabijać, la 
nieszczęśliwa m iłość dwudzieslodzic 
więcioletPiej.

* $ *

Czy to m ożliwe, aby  kochać w 
latach trzydzieslo-dziewięeiu, i to 
kochać nieszczęśliwie? Czy nie za ­
kraw a to już na śmieszność, tak 
blisko granicy, od której zaczyna się 
starość, popadać w uczucia m ło­
dzieńczego wieku?

W szystkie zw ątpienia o  sobie 
sam ej, cały b rak  pewności siebie, 
jak  drapieżne p tak i w b ija ją  swe 
szpony w serce tej biednej, k to ią  
m iłość owładnęła w tym  niebozpiecz 
uym  wieku, Jest to miłość, która 
pic m a zaufania do  siebie s a m e j-  
Ale po  zw ątp ien iu  przychodzi re­
akcja... Kobietą hądą się i szacuie:

Czy m oja szyja nie jest gładka i pię 
kna, ręce m oje białe a  oczy o ży­
wnym blasku?,.. Jestem  jeszcze p ię­
kna! — Tak — ale czy jestem  je ­
szcze dostatecznie piękna —■ czy 
„on“ może m nie pokoenać — i jak, 
o wielkie nieba, mogę „go“ zdobyć? 
Czemu on m ilczy — czy może lituje 
się nadem ną, a m ożt, może ze m nie 
szydzi?...

Tysiące wątpliwości opada serce 
kobiety... Bo jest to sprawca tragicz­
na, nieszczęśliwa m iłość trzydziesto 
dziewięcioletniej.. tak  tragiczna, jak  
niezaspokojony głód... Barw a jej 
jest czeiwona jak  krew , w ypływ a­
jąca z ran  jo

* *  *

Zasłoń dobry genjuszu swoje o- 
blicze przed nieszczęśliwą m iłością 
czlerdziestodzicwięciolelniejf To 

straszna rzecz! Jak  ona jęczy, jak 
rozpaczliwie uderza czołem o z im ­
ne kam ienie, jedyne św iadki, k tó ­
rym  ośmiela się powierzyć swój ból 
bezgraniczny.

Bo nieszczęśliwa m iłość w tym  
w ieku to nie jest już m rok w ątp li­
wości — nie, to jest oślepiające swą 
jaskraw ością św iatło  — niezbita

Z  <?*/<-c?łrfnv m o d r;

Paryż, w czerwcu.
Letnie „petites r o b a s "  Sp je s t su­

k n ie  do codziennego użytku, spacero­
we i domowe, stoją pódl znakiem fal- 
bauty. Trudno gnę poprostu wyznać w 
■tej anwązji falban wszelkiógei rodza­
ju: plisowanych i układanych płasko 
na spódnicy na wzór naszyci! praba­
bek, marszczonych, gufimwainyclh, 
wolantów, układanych równo lub fan­
tazyjnie. Niektóre ,z mich, icwifeuzczia 
przy łoaile$ch strojniejszycl* krajane 
według formy, podnoszą się wysoko 
na przodtóo, podczas gdy 'z  iyifu two­
rzą. irodea.ji kaszaka.. Na sukniach wie­
czorowych świecą triumfy! watejruty w 
zęby zupełnie płasko przylegające do 
futerału dtanowi.ąeego podstawę su­
kni. Inne natomiast rozrzucają się ku 
dołowi w wdzięczne formy kloszo­
we,

Obok falban, letnie suknie prakty­
czne, spbęeirowe l.uh ogrodowe składa-

pewność. Ona wie, że nie m a dla 
niej zbaw ienia — nlerm dla niej 
wyjścia, jak  tylko w ncc cierpienia. 
Pozostaje je j tylko rozpacz, że nie 
uszła przed klątw ą tego uczucia 
wówczas, gdy jej życie pow inno b y ­
ło wejść w łagodną ciszę wieczoru. 
Dlaczego zapłonął w niei raz jesz­
cze ten niszczący pm m ień, który, 
gasić może tylko łzam i?

Czarna, czarna jak  piekło jest 
nieszczęśliwa m iłość czteidziesto- 
dziewnęcioietmej...

* * *

T ak  kreśli groźną dla każdego 
wieku potęgę nieszczęśliwej m iło ­

ści au torka niem iecka.. I p iaw da, 
miłość jest uczuciem, które najw ię­
cej może cierpień zadaje ludzkości. 
A jednak  powiedzcie Mile Panie, 
czy choć jedna z W as pragnęłaby 
przejść przez życie, nic zaznawszy 
nigdy tego uczucia?

Czy każda z nas nie przyjm ie 
raczej czary, zapraw nej goryczą, 

byle w niej choćby, na dnie znaleść 
tę przedziw ną kroplę szczęścia, k tó ­
rą tylko i jedynie, m iłość dać może?

J  P.

ją się często ze spiodniozak mansaezo- 
nych i korsażu cc nadaje im wdzięk 
kobiecości1.

Ta moda prowadzi w ogóle bardzo 
wyraźnie do zmiany sylwetki kobie­
cej, która niedawno jeszcze docho­
dziła dlo sum wej prostolinijności, gra­
niczącej z męskością. Wolanty i f.al- 
barty, jak oto ż rzuti fałdów mamszozonej 
spódnicy nadaje sukni żywości! 'menu 
i zimiennej falistości prawdziwie ko­
biecej. Obok tych cech charakterysty­
cznych dla obecnego sezonu modi?' ic- 
tnóa zdradza! szczególniejsza upedbba- 
me d'o wzoirzystości. .Widziinm też w 
muślinach jedwabnych i bawełnia­
nych, w krepach i fularach, wielką 
rozmaitość wzorów zupełnie nowych 
w pomysłach i . odzwierciadlających 
bardizto wyraźnie tendencje nowocze­
snej estetyki.

Dw ubarzwność i użycie dwojakiego 
materjału wybija1 się na pierwszy plan.

Modne rekawiccki.

Falbany i marszczone spódnice 
w letniej toalecie.
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u fi wzojjrsf.e zadowalają się 
przeważnie dwu iyJko .kołdrami, tło 
których (^najwyżej jako m fs ta ś a , sto 
nowana z, jednym s motywów wzoru 
dłuży -tfc. Chętnie też miyśza się mate­
riał wzorzysty z-jedńobarwnpn w ko­
lorze . tła.

S u k n ie  f i lm o w o  i o g rod ow e w y ­
b iera  s j  w  ja sn y c h , żyw yf:It k o lo ­
ra ch . S ą  o n e  w y tw o rn e , a le  możhlwae 
proste  w  kroju' i p rzy b ra n iu , d b liczo -

Klej >ncłui suknia wieczorowa I  crepe 
byzantin , przybrana haftem  perełkow ym , 
przepasana paskiem  ze wstążki zakoń­

czonym  kokardą.

D w ie eleganckie sukienki letnie dla
<lzfewc,svnek.

ne na, wygodę i praktyczność — brto 
właśnie nadaje im cechę dystynkcji 

Toalety slffojmljszć natomiast wy­
kasują olbrzymią pomysłowość w 
kroju i TurZyłn ainiu Obowiązuje , przy- 
tem n. “równy obwód dolny — bądź 
to. długi z tyłu a krótk.. z przodu, 
bądź też opuszczający Się mąko z te- 
dnegc borni, przyczem strona dłu &ssa 
fantazyjnie dhapowana je® spięta po-

„ K O B i E l ń  W  D O M U  '  Ł A L O 'U B x Nr. ,4 2
 ...... "t ' -w-—   a
nogi swoim adeptom i. aueęnkom sport" 
pływ&ffki, może hę® uważane zaiłur- 
townie 'organizmu -i odpbmoćsi -na prze 
ziębienia. Szczególnie, ważny d l i  ko­
biet jest przyfem ten. wzgląd, że pod­
czas gdy. pirzy wykmiywańi-u śainych 
sportów, Hak .w pierwszej linii przy 
ćwiczeniach łekiltoaitleifyfcżnycth, rysy. 
nabierają męskiej osttro®ei, pływaczki 
aą ;tab&żpteczone przeciw tan u  'ńiepo- 
żądaiieinu •następstwu. — Harmonijny 
ruch ciała pray • pływam-u nfe sprowa­
dza tyfjh skutków, w w abia aa* ażla- 
cheflhy wdzięk ruchów ai gibkośc po- 
stam,

W datezfeffimji zalcccnSa -godne są 
skoki' z .izambuł-iny. Wyraibiiafją, . one 
odWage i zauifajiie .we własne. ®ły, 
przymioty, które -powinny szicaególnie 
starać s ię  wyrobić w sobie kobtety.

Obok tych hygj€nicsii.yołi, kosme­
tycznych oraz rrx.'a:riyr.'n korzyści z 
wykonywania sportu -pNwącflsSegc, 
niedbojętną jest rzeczą zaznajomienie 
adę z  tą sztuką tek ze względu ob oso­
biste bezpóeczońsiwo jak i ze wzglę­
dów bum an itarnycn Wiadomo, ile 
ofiar corocznie pędniami. woda a po­
wodem tego W wielkiej liczbie . wyuiri- 
ków jest nieumtejęftaiość pływania, 
która, nie pozwala samemu ratować s ię  
yrzed utonięciem lub też pospieszyć z 
pomocą tonącemu.

Z tych wz$l«sdów powinny zwła 
szcza panie, bo te "^adiziei od męż­
czyzn ćwiczą się w tej sztuce, korzy 
stać z każdej .modąrzajjąep} się okaizji' 
aby przejść sysfoma/fcy-czną naukę pły­
wania.

F ad i p ra k ty czn e .

SuLula ogrodowa. Suknia z m uślinu w zorzystego przybrana gładką crepe salin . 
Chiński pariisolik w  ton ie toalety. 2) Suknia praktyczna z w óału w ełnianego. 3) 

Młodociana suknia ogrodowa w  stylu  w iedeńskim .

iżej sfan-u kekardą, ijam rą  lub tutką 
kwiatów

Niepoślednie *naczeni* w toalecie 
obecnego sezonu przypada artykuło­
wi, który przez szereg lat -ostatnich, 
zwłaszcza w lec.ie był w  zupełnefn za­
niedbaniu; a iSjfwet w pogardzie. Arty­
kułem tym są rękawiczki.

Wprowadziły jo napowrot na are­
nę rńódy-, artystki sc^adfczne — Mistón- 
quc#a% Mary Etetri*,. Jane Renócis.r- 
te'; i.jr przykład1 ich naśladKwały 
mondenv do wielkie-; .toalety.

tfo jawiły śig więc wyiafuiowanć, 
frapujące., eleganckie na scenie v na 
wyścigach, w  Longcbainips, Di-autoUe 
i i:.. Kształtjiich f e t  bardzo Tóńmyi --- 
,ędl szerokich sjzAęlp miuszkiiotefśkich 
aż po Sługi* • .poza łofccie gięgiające rę­
kawiczki jakby wyjęte ze spłowiałego 
puzderka z pr^ed Jat djwudżSaśuU-.

Analog ja te dotyczy jednak tylko 
formy — -bo cc do niaiterjału i  wykó- 
naipia to- -prz^ćthódzą ońc swybi prze­
pychem n-ajfa-fitiiastyczniejsze sny Ele­
gantek. z  przed lat dwndizifcstu. Chd-

uteau brnie we '-wzory popielate lub 
befflge do kostMinow, skótrą wężowa-,, 
najdelikatńiefeza, ŚKÓdca biafe lujb 
czarna, -haftaWaina; pailtofcamii lub n i­
ćmi, m italicznionii we wszrysitśksch ko­
lorach. llaf-t, i/jtkrusteipic. .malowania 
i wsełfimjg tnożMwe techniki' prze­
mysłu gałanteryjn!et,;b; złózytły się na 
to arcydztęl-o1 szf-uŁt lękawiczmiczej, 
-grparcydziteto •• aatidia ręfcwwiozatóczej, 
które dziś znowu j retepdbje <łl-a siebie 
o miejsce w  dzaedzaiiirie mody. Gży je­
dnak ten nowy kaóruneK żywika popu­
larność w  Jzepdęćli- ikołach — czy 
nie .zastanie tylko ćk-scenżrycznym eks­
perymentem, nas można prz&wiiidizaeć.

Wiele jednak zdaje cię przimawi-ać 
ża^krótkifcin .trwami-eni tej módy. Wą- 
- Lpić bowiem litypadia, by wyporze le­
tniej elogaimka dęc^dcro.jiła aię -na sta­
le Więzienie swęj pięknej, wymańikite 
rowanoi rączki w ■ niewygodny, a .ta k  
ko-sźtewmt futerał

Jednak k%iirys;ne ,vyroki fcfóSawej 
modry tą  r.mzbadaTc' ‘

Z  /jvcr’> nv’ j 1bi«yean&vv&nia v*oćhr<

Pijifwaa.e jes. najziirowsẑ m /c sportów k biecych
].w6w, 11 czerwca.

W -rzędzie sportów, które -SZcze- 
gólruej zalec-ić mcvż,nia kobietom, — 
pierwsze mtejsce należy się sztuce 
pływania. Jest bowiem rzeczą niewą­
tpliwą,, żfe żaden uniny sport nd-e przy­
czyniła się w rów-nej mierze do wzmo­
cnienia ’ij uszlachetaniienia ciała kobie- 
c-egu rak sport pływącki, I dlatego jest 
pożatowaraia godne, że Obecnie ten 
sport stosunkowa mało judteptek -zna.j- 
dute u  płci żmiśkiej, choć jest on ide- 
alne-m ewic zeniein ciała.

Powódćin teg.fi* jest zaipewne to, że 
wymaga on nieco przezwyciężenia i o- 
fiary a, rówjiocześni-e edwagi. Są +o 
jednak właśnie- ccfchy, które winna w 
tobie wyrobić kobieta, nowoczesna.

Pływanie .jest w pierwszej linii 
ziiakomitem ćwiczeniem oddecłiowem, 
W yrmaga bowiem długiego oddechu, 
dzięki czemu, jak zastało stwierdzone 
naukowo, płuca pływaków i  pływa­
czek rozszerzają Mm Łi; wzmacniają. 
Głębokie oddechanie zaś w połącze­
niu z powcą n.uskułów,. pobudza żyw­

szą cyrkulację i m ,  ;<AUtk:em czego 
następuję silniejszy przypływ -kr-to d!o 
do wszystkich członków a  w dalszej 
konsekwencji zsdroW” ,- kwitnący wy­
gląd-

Częste można sootikać się z tyi*sr- 
d-zeniem, że . pływąwanie spnwiaińza 
nadmierne wychudnięcie. Pogląd ten 
nie jest uzasarinirońy. Przeoiwme. u o- 
sób chudych, wskutek utraty ciepła, 
następuje osadżame się warstw y tłu­
szczu,’ -(Męki czemu ciało irozwija się 
harmoni/nm. : Na-toiriąsi osoby; zbyt 
tęgie tracą przeZ częste, dłuższie pły­
wanie na waidz“_ wskutek siłnie^szego 

^rz.ftkrw.cma organów Jeśli chodzi o 
wysmuklenae, 1 to sport pł^wac-ki od­
dał niejednej z pań nawet 1-epszo u- 
slugi, aniżeli gimnastyka lub rna.saż:

Nadto pływanie ' jest .znakomitym 
środkiem na wzm-wnienaie maskukwhi- 
ry  brzucha i. krzyżów, często u. kobiet 
bardzo zaniedbane: Zwłaarcza w
młodym wi-aku jest ważną -rzeczą, aby 
tę muskulaturę wyrobi-ć

Jako dodiażkowy dar, który przy-

o zy  N i n y s w  jąoajW ii:® w $ 
jc & ó jin  zd®0W sii?

iw d  w, 1 1- czerwca
W osiatnittn ■ czasie dość częs a 

spoyka się u gospottvń z  poglądem, 
że gotowanie w naczyniłau-1’. alwml 
wjowych może w ywoteć h irdzc ujem­
ne skutki dla zmowśf ' Sprawia -ta u> 
parła się -o sfery .na»iik®W’?-. a  -obecni^ 
zajmuje -sią. giUjjtowtnem- badtałłem tej 
-kwesni narwsln-" ursąd zadrowia w 
Ni-eiuiozach a tejLze sprawa jepn przed- 
mwtien; badań -szesrtjgu <u Lrei- cka.ńsfcich. 
instytutów 'hygjeDalmmybh- •

Jakkolwiek, jeszcze ibaaatLaa te nie 
Zostały dat-iiMty.wnte ukmiazane., nie­
mniej z dotychcZŁSOw yći. eauncjacyj 
w,unika, że zarzut,, stawiane naczy­
niom ^lutminjowym są inetwaisadtiao- 
ne i  że przjefiłwme pOM-adajĄ, ouc wię­
ksze zalety,, aniżeli- naprzykł-ad1 na­
czynia emaijowanę, z których łatwo 
odlpirysfctiją cząs&il i dosćaiją aję dlo oo- 
raw

WszjelŁne pocoski, jakioby uzyvTa- 
nie naczynia diuminjowegó mogło spo­
wodować choroby żołądka, a  nawet
jak chcą niektórzy, chorobę r-aka, o- 
kaizały się -zrupełnie iiraeuza-saidtoiłóne.

Ta ołnja uczonych za#aguje na  o- 
pubhkowani' zje względu na tej te  w 
wielu gospodarstwach cenowych znaj 
dtije się naczynie a)l utui-njow-e, którego 
W obec Ttozszerzuuych piriz.toi niMjakhru 
czasem ’m s y j  panie obarwiaiją się o- 
becntie używać- Wszyyfcku te gosposie 
mogą się zupełnie, uśpokńć, zwłaczirza 
jeśli nnczynje to- będzie porządnie u- 
trzymywancp czysKczóne Jak wiade, 
ino, nic rnożna: do mycia, ailumiaijowe-i 
go naczynia uz/wać sody, bo nacizy- 
ni-e to czernieje-. .0 odpowiedhiem © y  
iowa-niu naczwi, aluminiowych pomó- 
■wimy w najbliższym czasie.
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— Czy nia pan pode‘rzenia w tym kierunku? — 
zapytał detektyw.

— 7’ak jest — odpowiedział Br, Peters. — 
Nieufność jest silnie uzasadnioną, nie mamy 'ednak 
nic pewnego. Kiedy 'nżytjier 4 Barra zawarł umowę 
z moim rządem, postanowiono, że wyprowadź- się 
on w ]akąś odludna okolicę i tam zamieszka. Nikt
0 tem nie miał wiedzieć. Barra wybrał tę okolicę
1 urządził się w ten sposób, że wszystk:“ “kładowe 
części torpedy przetransportował w du^ej pace po­
dobnej do trumny. Od czasu do czasu przyjeżdża­
łem tutaj, aby go kontrolować. Mimo tego, że go 
osobiście nie znoszę, nie mogłem mu niczego za­
rzucić. Nagle jednak pokazuje się, że me wszystko 
jest w porządku.

— W jaki sposób dowiedział się pan o tem ?
—  Przez dyplomatyczną tajną policję. Mogę 

spokojnie powiedzieć, że jest ona równie cŁ ie‘ na 
i podstępna jak policja kryminalna. Ponadto rozpo­
rządza ona duią ilością ludzi inteligentnych,

W rzeczywistości nic nie może się ukryć przed 
jej baćznem oKęm. Jej cień wciska się w korytarze 
poselstw, podsłuchuje pod drzwiami gabine ów, 
wyłapuje depesze telegraficzne i telefoniczne. Znaj­
duje się w urzędach pocztowych i dziurkuje 
bilety w pociągach, w których jadą kurierzy. Nie 
można jej nigdzie zobaczyć, a jest wszędrie. Przez 
tę właśnie policję dowiedzieliśmy się, że rząd obcego 
państwa zna zarowno eksperymenty jak i torpedę 
inżyniera.

Detektyw spojrzał zdziwiony na Dra Petersa.
— Oczywiście ™ ciągnął dalej Dr. Peters, — 

źe obce państwo zna wynalazek tylko w najogól-
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oię’s ych zarysach, wie następnie, ie  Bąrfa pracuje 
n a tamm wynalazkiem oraz, że Niemcy ten wyna­
lazek finansurą,

— Istotnie — jest to  bardzo poważna rzecz — 
rzucił detektvw. — Przyjmijmy jednak ze to sie już 
stał« .

— Cu — że nas podeszk i Bań a Dracuje dla 
mnego panplwa?

-rr Tak jest — i ; cóżhyście panowie zrobili 
w tym wypadku?

—  Poruszyh byśmy niebo i ziemię, aby ten 
wynalazek zdobyć-

— Inne państwo zrobiłoby to samo bez wąt­
pienia. Ale o jakięm państwie pan myśli?

Agent nachylił się do ucha detektywa i nazwał
paiWwo.

Asbjóm Krag skinął głową, że zrozumiał.
-ę  Państwo to — mówił detektyw — ma również 

taka eamą dyplomatyczną policję, jak pańsl» rząd; 
A gdvby tak ło państwo ofiarowało inżynierów! 
d w a  miliony za toroedę powietrzną?

— ówczas Barra sprzedałby swój \*yualązek 
bez wahana i to tem więcej, że słucha we wszyst ■ 
kiem tej strasznej kobiety.

— Czy mogę panu postawić jedno ważne
pykanie?

— Proszę. 1
— ■ H jakich powodów przyjechał pan tafc nagle 

de Norwegi?
— Istotme, jechałem tutaj na złamanie karku 

* dwóęb powodów. Piepyś^e to zapłacenie ;niynie- 
row ostatniej raty, a drugi... no... tak... a ten drugi 
dotyczy pewnej osoby. Przypuszczalnie nie zna pan
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jej zupełnie, gdyż nigdy nie styszał o niej- Jest to 
Żyd Stefan.

— Żyd?
— Tak rosyjski Z , d .  On to stoi właśnie na 

usługach dyplomatycznej policji państwa, o któ^em 
panu wspomniałem. Jest on najniebezpieczniejszy 
ze wszystkich agentów. On to kieruje całą akcją 
i est motorem.

—  I ?
— Otóż dowiedzieliśmy się, ie  Walentyna 

Kampel spotkała się z Żyd im Stefanem w Ham­
b u r g u ,  gdzie odbyli godzinną konferencję. Bezpo­
średnio po tej rozmowie wyjechała ona do 'niyniera.

— A zatem nieszczęście jesr pewne.
— Bez wątpienia — dlatego zwracam się do 

pana.
— Co mam uczynić? — zapytał Krag.

t — Podejmie pan walkę z Żydem Stefanem, 
z „Pająkiem", no i z inżynierem jeśli zajdzie tego 
potrzeba. Musi pan p zeszkodzić, aby wiadome panu 
pańrtwo wynalazku tego nie kupiło, zaś nam ułatwić 
tego'' nabycie.

— To zadanie test bardzo ciężk :.
— Pewnie — a’e równocześnie i szczytne. Czy 

zgadza się pan za'em?
— Tak — odpowiedział Krag, nic poruszywszy 

nawet powi jką. Kiedy torpeda ma być gotow? '
— W trzech dniach.
— Pięknie. Dramat zatem rozegra się w tym 

'tasie. A  że będzie to dramat, jestem o tem świę­
cie przekonany.
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wynalazku. On lo wynalazł torpedę sterującą. P ierw , 
szych dziesięć minut kieruje się nią za pomocą fal 
elektrycznych. Pan rozumie niewątpliwie, jakie ogro­
mne znaczenie ma dla nas ta torpeda i jaką rolę 
odegrają w przyszłej wojnie podobne wynalazki.

— Rzeczywiście. — Wynalazek ten jest wart 
miljona marek — powiedział Krag.

— Nie ulega żadnej wątpliwości-
I wypłacilibyśmy inżynfei owi miljon marek, 

gdybyśmy byli pewni, że ta torpeda dostanie się 
w nasze ręce. Ale właśnie w to wątpimy Ustali­
liśmy mianowicie, że Ba*-ra znajduje się w bardzo 
trudnero położeniu finansowem.

— Mimo ogromnych sum, które inżynier 
O trzym ał ?  ,

— Pomim. tego. — Na ogół pieniądze me 
przedstawi? ją dla niego dużej war+ości. W ostatnich 
iednak czasach wydawał wprost zawrotne sumy. 
Jakaś chorobliwa manja rozrzutności. Podejrzewamy, 
że powodem takiego ma*motrawstwa iest „Pająk", 
w którego sieci dostał się inżynier. Ona gotowa 
wyssać go do ostatniej koszuli, a następnie popchnąć 
do zbrodni.

—  O jakiej zbrodni pan myśli?
Dr. Peters zamyślił się głęboko, a następnie 

powiedział wolno, akcentując dobitnie niemal każde 
słowo.

— Walentyna gotowa go na przykład nakłonić 
do zbrodni sprzedaży swego wynalazku innemu 
państwu.

Asbjórn Krag powstał z ki esła i przeszedł 
się po pokciu.
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Z e sportu.

rokita gra z  Anteryha remisono (3 : 3).
WG TACI DWA PUNKTY NA RZECZ WARTY. — POGOŃ BU” HASMONEĘ 4.2. — NOWE YoBSoS®'.' POL 

W LEKKIEJ ^TLETTGE. — 4-TY DZIEŃ WYŚCIGÓW. — TUPNIE.7 TENNISOWY.
luwćiw, 11 czerwca.

POkOft -  HASMOŃEA 4:2 (2:1).
Do ziawodów powyższych 'wystaj- 

prl* Pogoń bez Olearczyk. Szaba- 
kionricasa i Wacika Słuchana. Miejsce 
'.Olearczyka, zajął' Hanko, ma prawej 
pomocy stanął Stonecki', na  prawym 
łączniku Ziim-mer, na lewem skrzydle 
gracz juniorów pod) grożmyim pseudo 
ni mcm „OJnutny".1.

Kasmonoa grała bez SŁenermanna, 
Horowitza i Maklera, których. taastąpili1 
Seidal, WolfsthaF i Hubeł. Po przerwie 
miejsce bramkarza Girtinberga .zajął 
Blumeniblatt z drugiej drużyny. na. 
.prarwym łączniku znalazł się Hoch, a 
Grunibapg przeszedł ase środtoa niapadiu 
na środek pomocy,

Gm .miała' wybitmfe tołraaajuiki 
cłu rakrcr grano cŁwólami am)hitóe, 
ale fair, udo^®ąmaSć; że przy do­
brej w oli. można też utrzymać zawody 
lokalne na poziomie sp^.icowym. Spra­
wiedliwość każe zresztą, przyizniać, że 
■winię wozystlfcicŁ. wypatfkńw w dużej 
,części ponosi public^mość, a oafc gra- 
iczc.

Pierwsza potowa przynaosła grę 
otwartą, w której skułecamiejsiią oka­
la ła  *dą. Pogoń, Kdobywując przez 
Batocha, i  Zimmena dwie bramki, na 
które Hasmonea odpowiedziała punk­
tem .zdobytym przez Kmrnlwliaa

Po przerwie ma Pogoń znaczną 
przewagą, napad przeprowadza sze­
reg ładnych akcyj, uwieńczonych 
'dwoma bramkami, zdobytomii przez 
Ora Garbienia. Haamomaa uzyskała 
drugą bramkę z welnego, pięknie bi­
tego przez Hilda, „a wykończanego 
'główką, Grflniberga.

NiesiixMzianką była dobra gra 
Hankogó w obronie i Słupeckiego w 
.pomocy. Bardzo dobrze sp.»sywał się 
również dr. Garbień i Zimnae* i w po­
mocy Deuftocnman. Młody Jewoskrzy- 
dtowy miał po przerwie wcale dtobre 
momenty, Maurera nie wykoa-zystywa 
no należycie.

Hasmonea przechodzi kryzys, me 
w'dać dawnej ambicji i zapału, to iteż 
kieska była zupełnie zasłużona.

N. S.
*

POLSKA — ST ZJEDNOCZONE 
3 : 3  (1 :0 ) .

Warszawa. (Tol. wł.) Polaka — 
Ameryka 3:3 (.1:0). Zaw. międizypań-

N A t> E S Ł A N E.

O EZirS HDr.ImfółK
ordynuje w chorobach we­

wnętrznych

mm „pod w i i r .
W szelkie /oburzenia trawirista

N a d k w a ś n o ś ć  żo łę d k  &  s k ło n n b ś ć  
do k a m !s m  żó łc io w y c h , p o d ra ż­

nienie ś le p e j k is zk i i t . p.
Łagodzi i leczy stałe używ anie w ody  
alkalicznej, otrzym anej przez rozpuszcze­
nie aktyw ow anych, czyli m ożliw ie do 

św ieżej w ody naturalnej zbliżonych

Tabletek V  C H Y
SUAG13T R A  K L A J / E .

N iezastąpione w podróży, jedzen iu  re­
stauracyjnym , nadużyw aniu napojów  a l­

koholow ych i t. d.
O trzm ńać m ożna w  każdej Antere i D ro­

gerii. 4131

sfwowe. Drużyna Polski wystąpiła w 
następującym składzie. Kisieliński, Za 
stiawnaak I., Karasiak, Zaicbtę# K o tw  
ezyk, Zast&wniak II, Kubiński, Na­
wrot (Steuernian). Kałuża, Kuchur W.
1 Balcer. Bramki) sfcfizcJjji' dla jrofeki
2 Kuchar i- Steuerman. z karaiega, Sę­
dzia p. Cejnar z Pragi.

MISTRZOSTWA LIGOWE.
PnzraijE. (Te!, wł.) Warta — 

3:1 ,£1:1).
Katowice. (Teł. wł.) Legja — 

2 :1  (1 :0 ).’,.

1FC

-Ruch

ELI-PRZBDOLIMglJSRffi aAWODY 
M1NACYJNE.

Zawady pań 100 mtr. 1) Hulanic­
ka 13,6 sek. 2) Bneyrowna. 800 mtr. 
1) Kilo&ówua 2 min. 35 sok. Sztrie- 
ta 4 x 100 m. 1) Drużyna kombino­
wana w czasie 52,8 sek. (Rekord Pol­
ski). Skok w wyż. d) Schaibińska. 1.40 
m. Rzut dyskiem. 1) Konopacka 36.82 
mir.

Zawody paru w 100 mtr. 1) Sikor­
ski 112 siły.,'200 mir. 1) Biniakowski
22.8 sek. 400 mir. Bmi akowski 50.2 s. 
(Rekord Polski). SOh mir. Malanowski 
1 min. 58 /sel?  1500 -mir. Malanowski 
4 8)3 sak. 5(000 mtr. Sarnacki 16:48. 
110 mtr. a pł-lkami. i/aiai iw k r  16 

'sek. 400 mtr. z plotkami. Kostrzewski
56.8 sek. Skojc w dal. Nowak 6.92 s. 
Skok w wyż. Frysateyn 1.70 cni. Skok 
o tyczce. Adamczak 3.10 m. Rzut ku­
lą: Baran 12.82 m. Rzut dyskiem. Ba­
ran 42.78. Rekord Polski. Rzut cszczc 
rem : Dobrowolski 53-32. Sztafafca
4x400. 1) Drużyna kombinowana w
składzie Weias Nowakowski, Binia- 
kow-ski, Kostrzewa® w czaae 3:24 4.

CZWARTY DZIEŃ WYŚCIGÓW.
Bieg plaski 1600 m. 1) „Alarm"

Wojtowicza pod clił. Gołobem, 2) „Ma- 
nutszkar pod wfaśe. Żarezewskim, 3)

„Pieszczotka' Zwana, pod Machme- 
dżanowem. Tot. z w. 12 miejsc*; 13 i 
11 <Ą.

Lie* płaski dla Arabów. 1) j,libra* 
him“ ks. Sanguszki pod chł. Szysz- 
fciem, 2) „Poryuk" Potockich pod chł. 
Pżetrusziczukiem, 3) „Pielgrzymka*1 
,,Kuźnicza“ pod por. Wójtowie ;em 
Start 7. Tot. 40 miejsce 17, 4u 12 zł.

Meg płaski. 1) „Happe Jack“ .Poho- 
reckiego pod Macugowskim, 2) „Cięci­
wa" Suchorowrkiego ped chł. Burym. 
3) „Kochany Książę" rbn. Starzeckie- 
go pod chł. Radomskim. "Slart 7. Tot. 
zw. 22 miejsce 11, 39 zł.

Bieg płaski ula Arabów. 1) „Flisak" 
właśc. Janów pod chł. Jószezufowm. 2) 
„Aghiljtó Wołk-Laniiewskiego pod Piet- 
ruszczuKiem, 3) „Koral" Potockich pod 
Balcerem. Tot. zw. 23 miejsce 13, 
10 zł.

Bieg z płulaini. 1) „Lady S^-erona" 
por. Tomaszewskiego pod właśc., 2) 
„Halabarda" por. Skowrońskiego pod 
por. Bieżyńskim, 3) „Mon Arni" jood 
właśc. Żarczewskim. Staid, 5. Tot. zw. 
18 miej. 16 zł.

Bieg z przeszkodami 3.60u m 1) 
„Grula" pod wł. Stróżyńskim, 2) „Aida* 
pułk. Andersa pod mjr. Dębickim. Tot. 
zw 18

B ity  z  jw ń sz k m ła m i —  M Bita^uy  
°000 m. 1) „Mocny" 14 p. uł. pod por. 

Nowackim, 2) „Mufti" 22 p. uł. pod dm. 
Laudynem, 3) „Kaktus*' 14 p. uł. pod 
por. Sobańskim. Tot. zw. 17 m. 22.

*
Za  w o d y  o  m is t r z o s t w o  k l a s y  a .

Harmonea II — Polonja (Przemyśl) 
1 : 1 (0 : 0). Zaw. o mistrz, ki. A. Sę­
dzia anż. Dudryk.

Czarni II — Janina (Złoczów) 9 : 2 
(3 : 1), Zawody o mistrz, kl. A. Sędzia 
por. Usarz.

Swiąto sportowe
młodzieżf sikół powszechnych.

DZIARSKA POSTAWA NASZEJ MŁODLILŻY SZKOLNEJ 
OCZY WIELOTYSIĘCZNEJ RZESZY WIDZÓW.

RADOWAŁA

Lwów, Tt. cztrwca.
£MJP-) Wczoraj pupóhidniu odbyło aę  

piękne święto na boisku Śokoła-Macie- 
rzy iprzy ul. Getnerowskiej. Był to 
pii rwazy publiczny popis sportowy 
mLoudeży s-skół powEzechnych Lwowa. 
Popisy te zainicjowano przez Kurato­
rium okręgu lwowskiego wespół z Radą 
szkolną, miejską, mają na celu pobu­
dzenie społeczeństwa dla idei nowo­
cześnie pojętego wychowania fizycz­
nego.

Żo inicjatywa aranżerów święta 
znalazła należyty oddźwięk w Szero­
kich sferach, .świadczyły szczelnie 
przez publiczność zajęte trybunyi miej­
sca na widowni, bo można stwierdzić 
z zadoiwcijeniem.^że popisom młodzieży 
przypatrywały aę  wielotysięczne rze- 
sżć, qklaśkując z' zapałem produkcje 
młodocianych drużyn. \  trzeba przy­
znać, że zasłużyły ono w zupełności 
na najżywsze uznanie.

Program rozpoczął się od p o p isów  
m ło d z ie ż y  m ęsk ie j, która w sprawnym 
szyku w liczb i o kilkunastu druźvn 
sformowanych z uczni klas niższych i 
wyższych przedefilowała dokoła .boiska,

poczerń nastąpiły nader urozmaicone 
akcje pokazowe ćwiczeń wolnych, *.«- 
nawy, oraz rozryy.Li w rzucaniu piłką.

Jeszcze bardziej- okazale wypadły 
ćwiczenia drużyn żeńskich. Tak liczba 
32 drużyn, jakoteż doskonałe wyćwi­
czenie i nader pomysłowe i estetyczne 
produkcje przedstawiały się naprawdę 
imponująco. Jak nas informują ze 
strony miarodajnej, rozbudowanió na 
szprszą skalę wychowania fizycznego 
w szkołach powszechnych żeńskich, na 
leży przypisać większej ilości wykwali­
fikowanych sił nauczycielskich, o któ­
re w męskich szkołach powszechnych, 
jest trudniej.

Na ogół trzeba' jednak stwierdzić, że 
tak popisy żeńskich, jak 1 męskich dru­
żyn. wykazały unią sprawność, a wi­
dok tej dziarskiej młodzieży, tryskają­
cej 'Zdrowiem i siłą robił zaiste pokrze­
piające wrażenie.

Zainicjowano w tym roku święto 
sportowe młodzieży ma ł.yc powtarza-' 
no Corocznie i przyczyni s ię  boźwątpie- 
ńia do rozkrżewuńnia idei Wychowania 
fizycznego w szerokich aferach spo- 
łcczaych

TURNIEJ TENNISOWY O 
STwO LWOWA

Dalszy ciąg turnieju tennisowugo 
na kortach bogom dał następujące w y ­
niki:

Gru pojed. panów: Kuch ar (ŁKT.) - 
Szwedów,'=ki (AZS.) 6 : 0, 6 : 0. Ga­
domski (LKT.) - Zongołowdcz (Gz.)
I : 6, 7 : 5, 3 : 6. Gzajkownki. (LKT.) - 
Eisner ;'Pos ) 6 : 4, 4 : 6, 3 : 6. Rączym 
ski (Pog.) - Sassek (LKT.) 7 : 5, 6 : 3. 
Erbsen (KT. 24) - Żuławski (LKT.) 4 : 6,
6 : 4, 6 : 2. Głażow&ki (LKT. - Czerny 
(Pog.) 9 : 7, 6 : 3. Kołcz (Pog.) - Jan- 
neiłi !'LIiTi 6 : 3, 6 : 4. Kole z (Pag.) - 
Pobory!es (KT 24) 6 : 4, 6 : 1. Stwo- 
rzeński (Pog.) - Sólzer (KT. 24) 8 : 6,
7 : 5. Stworzeński (Pog.) - Drobomire,-* ( 
eki (LKT.) 6 : 4, 6 : ;t.

Gra podwójna i  »nów i wń^óŁual. 
Kuchar, Stahl^LKT) — Drapała, Zou- 
aołowicz (Gz; 6:1, 6:1. Kofcz, Pońoro- 
les (Pog.) — Żuławski, Stahl A. (LiKT) 
5:7, 6:4 6:1. Lantner, Eisler (KT 24)
— Kołcz, ikdioryles (Pog.) 13.11, 8:6. 
Gra mieszana. Stwurzeński, By^tńzano 
wskia. (Pog.’ — Goldschifagowa;. 
lisch (LKT) 6:1, 6:4. Stahl, Groblew­
ska (JKT;) — Sassyik, W ełcsacEdkowa 
(LK1’) 7:5, 6:4. GroJMowaka, Stai.l 
(LKT) — Bystezanwwska.; StworaeióEki 
(Pog.) 3:6, 6:0. 6:4. G‘r.ablewsfca,, Stahl
— Orzechowska. Kucu ar Wład. 2:6, 
6.3., 3:6. Finał. juniorek wygrywa p. 
Bystrzanowska (Pog.) — Frealic-hówna 
(KT 24) 6:2. Dziś dalszy ciąg fcuauAe uj

KRONIKA
C z e r w c a  

P o n iec iz ia k ek  
Ba rna b y apostoła

REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU- 
SKRYP1ÓW  NIE ZW RACA

TEATR W IE ł KI
Poniedziałek, 11- bm- „Cyrulik St'wil-

m -%
WlofóŚjj Pż.rbm. „K i® lom na żema . 
Środa, 13. bm . „Traviata“ z pp. Ro 

tow ską i D olnickim .
Czwartek 14. bm . „Traviata“ z pp. 

Rotow ską i D olnickim .
Piątek, 15. bm  „N iezłom na Żona". 
Sobota, 16. Ddt. „Daleka K siężniczka", 

prem jera.

TEATR DuW O fiClt
Poniedziałek , J l. om . ,.Dolly". 
W torek, 12. bm. '.,D ó łh “.
Stoda, 13. bm. „Doiły".
Czwartek, 14. bm. „Doiły"
Piątek, J5. bm. „Doiły".
Sobota, lfi. bm. ,,D olly“.

Teatr W ielk i. Dzi.ś po raz drugi „Cy­
rulik  Sewilski", opera Rossiniego. Kó))-' 
certow ą reprezentację arlyStyc.zno-wokal- 
ńą tej arcyw esołej opery tw orzą pp,: Ko­
tow ska, B oiko, D ołnieki, Jfcleński i reży- 

Kser T arnaw ski, dający kapita lną postać  
Bitsilia, nauczyciela  śpiewu. Przy pulcie  
kapelm istrz Józef Lehrer. Jutro po raz 
7-m y, św ietna kom edja Maughama „Nie­
złom na Żona'*, z p. N osarzew ską w g łów ­
nej roli.

Pp. R oiow ska i D outieki w ystąpią je ­
szcze ty lko dwa razy, tj. w  środę i c z w su­
lek w operze J. Verdiego ,,Traviata“.

T eatr N ow ości gra dziś i codziennie  
św ietną operetkę H. H ifscha „Doiły** z p. 
K orabianką w  p ir tj i  tytułow ej.

*
ftmóTEATROW s

APDLI.O: ,,'Miłość i  krew" (z. cyklu
Największa narala  św iata).

AYENUEt „Droga do przeszłości*'.
BAJKA: „HaVry Peel**, 2 ser je  razem.
CASJJIO; „Br a tors tw o krwi".
CHIMER/.: „Hrabia Izuksenburg".
PAT MOP&AN „Baron (& n s k i* ' .
KOPERNIK: „Rozpętane żywioły".
LEW : „W  salonach i apekmkauh P a ­

ryża".
MARYSIEŃKA: „Rozpętane żyw iołv".
M uuO fe: „Szpiegostwo i zdrada".
PASAŻ: „Harry Peel \  2 serie razem . 
UCIECHA: .g ra n ica  Ińdji*.
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M iejskie Kiu-J N o w c ś c i  w y ś w ie t l a ć  L u­
d z i e  o b e c n y  p ro g ram -  t y l k o  rJO w t o r k u  12 
h .  m .  w łą c z n ie ,  p o c z e m  z p o w o d u  z b l i ż a ­
j ą c y c h  sit; <viikacji z o s t a j e  c h w i lo w o  z a m ­
k n i ę t e  n u ' p r z e c i ą g  inijćsięcy lct-nieh.

(jp! P ierw sza ietnrs niedziela. Wezo- 
raj nareszcityorzypom niaio  śóbitylato, że 
wypadu mii urządzić sw ój debjitt. Inau 
goracja latu odbyła- się z pełną w spania  
łdścią —  słońce sypało snopam i z ło c i­
stych prom ieni, drzewu i kw iaty  w  par­
kach lw ow skich rozw oniały  się czaro­
dziejskim i zapachy, a  kurz uliczny w eso ­
ło  w irując w pow ietrzu tańczył także or- 
giasiycżną saiabruidę na. cześć tęgo seza- 
riu, który.,m u d a jłj  w naszym  . Lwówku  
tuk .szerokie pole do popisu. Mrowie lud z 
kie w yległo za rogatki, szukając św ieżego  
pow iewu —  zapełn iały  się » ogródki pod­
m iejskie. odchodziły  podśm ietaaia, w ięk ­
szo i m ałe piwa, w ody .sodowe i lem o- 
niadki, precle." bryndza i jajka na tw ar­
d o — zaś grandezza: lw ow ska .w autach  

M ożcrała kifom elry. żeby pozpstAwić jak  
najdalej za sobą ńijyg za p y lo ń j gród.
' )  W łam anie do pracow ni sto lar. 
s s ie j . W czoraj dokonano w łam ania do  
warsztatu stolarskiego firm y „M ikrokos- 
tiioś" przy ul. L istopada 97. skąd sk ra­
dziono narzędzia stolarskie wart. 558 zł. 
Narzędzia f i  już odzyskane. D alsze d o ­
chodzenia w loku.

I—i Amator agrestu w arcsziaen, Do 
aresztów oddano w czoraj, Cuglewic.za, k a ­
ranego Za 1 radzież którego przytrzym a­
no na gorącym  uęjynk u  kradzieży agre­
stu w o g r o d z i e  O platow iczow cj przy ui 
św, Zofii 51.

ł - 1  Kradzież m ieszkaniow a. Marja 
Skórna, zahi. przy ul. .fakóba Strzem ię, 
doniosła Wczoraj policji, że n ieznany  
sprawca skradł jej J  m ieszkania garde­
robę wart. 150 zł.

i—i Aresztow ania. Do artesz^ów p o li­
cyjnych oddano weżoraj: F eiw ela R otte­
ra za kradzież kaloszów  w sk lep ie , przd- 
ul. K rakowsku i i Jćjzefa i.abazic.wicza za 
kradzież śm ictaify w Ry nku na szkodę  
H eleny Hitz,

(--) Echa onegdajszej awantury. Przed  
dwom a dniam i don ieśliśm y o awanturze  
ulicznej m iędzy Gabrjelem Ł ucżką a jego  
znajom ym  Ń. N. z pow odu żony Łućzka. 
W czoraj znow u w epilogu tego zajśdia 
Łuczko ciężko pobił swą żonę K azim ierę, 
przyczem  odgrażał sir, p>c ja. zam orduje. 
Aresztowano go.

Ze św iata .
Polski pociąg saaitarnj przybył do 

Bi łgarji. Przybycia pociągu w  Sofji ocze­
kiw ali min. spraw zagr., burm istrz, poseł 
polski B aranow ski, oraz szereg w yb it­
nych osobistości. W itał m inister Burow. 
IV poniedziałek  lekarze, półsny przyjęci 
hyli przez prezesa rady m inistrów  l ią p -  
'■zewa. W Ozirpan m isja polska zorgani­
zuje szpital na 50 łóżek.

K ącik  rad  foton.
P R .jS R  Auf AUDYUJ1 HADJOWTCH.

Pn-nr-usńałek 11- czerw ca 1928 .
W arszawa (1 i 11 16-00 Odczyt p. I. „O 

■zawodzie dzietm i^ąfr»“. 16-40 Odczyt p. t.
Poprawność językowa" J7.45 Program dla 

d z iec i P  Wandal TatarŁiewicż omówi. „Li­
sty od dzięsff'? 18.15 Transmisja m uzyki 
lanerznej •/. kawiarni ,,(^iłri>nóm ja“. 19.85 
Lekcja języka fiaflmuskiego. 20-30 Koncert 
łoi^diynaj-odowy'. (Transmisja z Berlina do 
Ikagi^'W arszawy, Wiedriiśa)! W ykonawcy: 
Orkiestra, radjasłac.ii berlińskiej pod dyr. 
Br. Seidler-W inklcm , Tleiena Wildbrun 
«n«rt, opery w Berlinie.

Pozn ań  (344) Katowic.* ' 422 )  W ilno 
(435) 20.00 Trans m a ja  międzynarodowego 

"'koncertu z  W arszawy.
Kraków (566) 17-20 Odczyt p. ijgj „Aka­

dem ickie V.ludja, handlowe". 19.30 Lekcja 
■jęryka frant pstrego. 20.05 ..Bezoperacyjne 

.'.zwalczat) ie tnlrau ycfj?następstw; Ytarości", 
'.odc?yt w ygi. dr. Kępańsk,. 20.30 Transmi- 
Ski. koncertu z'-Berlina.

Lon dyn  (3(5l i  20.15 S on aty Bacha na

flet i  foritefffil • 3 .1.S o i® R iflB o r te p ii|K $ ^ ."  
-'ChopśniiS 1 .isfi, Ttóbussy,' R u a M |e ip i.  ‘# - 0 0  
M u zifira lam sczn a.

S Stuttgart 1*801 20.00  Transmisja, 
ę-erj? z Jj^ ącrbalk!. W ieczór kom w feycj: 
Bknflla. C O rM ttiu  śih^cżkrjaya, 3 lorfe- 

■ p ijiw ).
Frankfurt $ Ą )  19.30  -A faithti" opera w 

1 a k tach  Flokna-u rJńiffl.-Frffja z,||lpery 
fm okftiEkiej).

Praga (349> rin w  (1111 20.30 Transmi­
sja )»i«dzy;$$jdu»eft> k o n ceib f riwmie- 

i^kiego z  Berlina.-
Berlin (-ł84VN\ J ii. 1260  20.30  K M  e tul. 

l j  W eber: liw oruira z „W olnego SfrzerciT'. 
2 ) W eber:' Sćeft.a i  &rja z dupry „O beron" 
(HeTfnft' 'W.klbi.-tnir a-r-t. opery bcjSrażloej. 
§; Msndeli&hn'-' „Sen nocy letn iej". 4) 
W agner: Idyll?  Z ygfryd a. 5 ) W agner. Tfi- 
wi-f •/. ogery. ,-,'żfi|viięszch B ogów ".

Wiedeń (óyijgiWOO T ransu . % n c g v jA  
z Berlina-

GIEŁDY,
i '  PRYWATNE.

Lwew 10, czerwca.
Tendencja, chw iejna, lekko zw yżkowa. 

Obrót średni.
W ALUTY: Dolary am eryk. 8 .89 .25--

8.89.7-5" dolary- kanad. 8.83.25—8.83.75, 
koronv czejskię 0.26.25—0.26.75 i szylingi 
ąusłr." 1.20.-50-1-26.00, leje . 0.05.35—  
0.05.50. franki francusk. 0.34.75—0.35.2o^, 
franki szw ajcarskie 1.71.75— 1.72.25, fu n ­
ty szte- lingi 43.40.00— 43.70.00, czcrwień- 
cc .sp.w. za ieden 25.00— 25.50.

/A OTO ' 20 koron 1 h6.50.00— cG.SO.OO, 
20 fra.uków '31.50.00— 34.80.00, 20 m arek  
-liern. •42.50.00--42.80.00, 10 rubli -fos.
17.00—47,40.

SREBRO: Kor. austr. 0.67.50— 0.66.00, 
5 kor. austr. 3.18.00—3.51.00, flor. austr. 
1.74-^1.77, ruble rosyjsk ie 2.00—3.00,

. kopiejki za rubel 1.45— 1.50,

I
0G;Ł0 S2 £NIAr

MATRYMONIALNE.
12 gnwtsy za Wjraz.

-PANNA inłdigeaitam, m ajęoa -mioszkanie, 
w yjd zie  za  mąż-ityWio za cta-tgzeijp urzęd 
nitka- Pow ażne' ząfhizc-nia do j Adm ini- 
sk a c j: pod „Z łote §zcześcj,8“ . . 4805-5

L _
W P L N B  POSADY. 
10 gioizy za .ryra*. I

Humor.

INTBHcIENIHA. ididwie. pieśaniująoa j ę
p. cna z  a. łzcł. refereńcjiwi Ł o Manie 
r:. ty cha. Lat przyjętą do Magazyan talst 
li.my B reja  Roth i Sp, Lwów, pi. Ma-
rjacsi 8- -{.953-3

ffl rG IS tB R  farm acji, rutyn ow & n r^ liez pic- J 
IN.ęiolecia zn ajd zie  nfity-chinkstową- sta lą  | 

posadę. ■ Zgióśzen ia  Dcforze polecony." 
'ffo Adnilriistracji. ' 1916-1  j

APtitKA w OIe»ku popakuje e.yateotki. i
4957-5

AKW fZwrORZy (Ki), aobrze w prow adzę, 
ni w  branży kołonjalno delikatesowej, 
zoslaną przyjęci za stałą pensją i pro­
wizją. Zgłaszać się w poniedziałek 11. 
hm. między godziną lf> a 18; Mrenberg, 
Batorego 4. ■ 4968

r TOoADY POSZUKIWAŃt!. 
3  gitosaw m  wyra?. I

H A n B L O W łliB  starszy, kawale™  posisda- 
tw.cy w ieU p ®  tfe ?iy'a|w zem e kupieckie, 
nadzwĄtKaj / pr-ajęBwity, uczciw y, enei- 
g j^ fcy , la o g ą c y  sa,tńod z teinie poprow a­
dzić inięfHs, .obęjm ie kierow nictw o Lan- 
rilu . kolrjfijatiijijJ śriiadijuikowego, rfesl^fta- 
cjii,filuj skrciainych ' w arunkach —  ewdn- 
tuąlnie w  .iniejscu - ką.pie!owem. Kaucję

* pp sij-dę/Łaska-wż zgłuszenia „Gazeta, Po- 
rShm S-dJa ,,'ljcżmw'a p raca  -*00" .  -iOgaiS

N A U G ZTCIEL . kw*alijikowa:i»: z n a k o m jta  
organizator -zespołów/ orkiestralnych- i 
chóralnych, p rzy jm ie.p osad ę  fam , g d z jy ć  
by nłiał m o lA y ó  orijAnizować lub jjijo- 
w-adziS zespoły m u zyczn e, ę t e ®  inten- 
ży w n a  oparta n a  dhigolatniem  • dośw iad­
czen iu . Zglośzenia pod „M u zyk " do A d ­
m in istracji „G u%  Por-“  4901-5

KUPNO I SPR3ĘDA3I
12 srossy t i  wyraz*

DWIE KLACZE PEŁNEJ KRWI AK CIEL­
SK i E-T, UJEŻDŻONE, b. dobrej kondycji 
z  -rodówodaimi, oraz hunterka...również u- 
jożdzoha z  rodowodem ,, okazyjn ie  z. itę- 
wodu w yjazdu  do sprzedania. W iado- 
m'0s? sta jn ia  p rzv  ul. C etM row skiej 1. 
17. Telefa^ 3 9 0  u P. K łębka. 4943-2

F O RTEPIAN  dłu ż szy , oraz krótki, znako­
m ite, praw dziw ie kupującem u, sprzedam  
foim -stnie. KJpernika 2 6 ; •SW eniarski.

' ;J. ..   s'92<.r. 1

R E TU SZER A  z dcl ńego ■Łsżujjujti natyeh- | 
'Ięgu^ t Za^l.rfd Ictug^wiczny Józef M azu* j 

w  Sokalu- S fÓ c -3

W i e l k i  w y d  i f

fceriiłiii m w M
po eonach S P E G JA IN IE  OBFIEO N TCR

a to:
Płaszcze kąpielowa o S  (.1. 33-39
Hatsija?”  ne płaaąuza kąp l« J0.50
Ręczniki kąpb Iową i* n 2 .7 5
Ręcsaikj waflowe «? 6* 1 4 0

Ręczniki z metra "l 1 10
P iześci.r0' 1 kąpielowa 63 17 3 0
" zEócierai"j odpasowai .i 71 H 4-50
Z ety ly w kolorach ■ l*» 31 2.30
M uśliny 1 kropory Bi »3 1 - 3 0
Zefiry żyrardoweLw M 2-00
Oksfordy na ubranka i fartuszki ł ) «i 1.30
Onaie na bieliznę w kolorach » 4 - 0 0

Jedwabie na sukienki as 6.1 ■1.00
8M,wioSv kremowe 130 szax* 9* Sł 5.7S
Pepito w ełniane "I 63 2.50

F rp s i ranoiua w -eaztkach 1 k  ■ A 1.60.
JAK DŁUGO ZAPAS śl.ARCZY 

HAGłUKI jUAGAŻTTI NOWOSOr 
I.wAw. n l N H icka !. 15 .

KOPALŃ i terenów n afto w ych  za  eâ '250.000 
dolarów  poszukuje się. „B iuro Pośrednic­
tw a Drohc‘bycżr.fPrtsudskiego .2 ."  -

4313-3

NOWOCZESNY ROMANS.
W eźm iem y ślub w sobotę.

—g Niem o m ow y. Gram w football w j 
niw ” ‘sobota

FORTEPIANY pi-erwszorzędnych fabryk z j 
a-ngtelsfat rep etycyjn rt. meclrŁiiiką, 4ka- 
zy.jA.io do sprzedrffi^  Hanak, Pilsuclfije;- 

jp , T. -jo -49fi7-(j j

FORTEPIAN. PIANINO kupię zaraz gotów- j 
ką, Ilona/k, P i J i i M i Ł f c  2 1 . f  p- 4965-6  1

UFIADZ.^iNIE d la  s lfe k i kon fekcji dąm- 
ąYjpioj ' zarąz •'<&. spfzcdń rM . Pó;p.merjl, 

Lwów. A kadem ick4  j<- • 49b0-2
5

S R Ó SN iljO N IE feS iia. ™” |
10 greaa- za w.»ras. n

k u p f b r k a n  j ó z e f  ur. w '>..iooł"*w Bo-
ryslaw iij nniew altnia zgubiojją k siążecz­
ko n-o jskM lt w y d tftj, .pń?8ą- P K 1 '■ Stryj.«i- to 15-3

UNIEWAŻNIAM, kśią-lcczkę wójsRbwą w y ­
staw ioną pr/Az PKH?.^a'mbor na. i mi o 
Iwana Kacnnara,.urodzonego w r. 1897 w
S-zadem powiat S^mhjU-.- - 49flJ-3'

NAJPIĘKNIEJSZA gai '■■dąroba <1L dzieci
„Spert". Plac Halfeki 8- : ■' ^R^-t-6

h łR E I Y  I r te c  u-sSłbt ńieskie, damskie i 
d ziecinne „Sport"? P lac "Halitigi 3 . '^324-6

WYKWINTNA b i l  i(Wia dljt Paii i ijzieci 
„Sport", Plac Halicki-.3 . . 4 S24-6

KĄPIELOWE plalzęSi, ’l(os ty m yi  czepki, 
R ę c z n ik i ,  pantofle „hpojt ', . 'Plac^ H alic­

ki 3., ■ Pkbf-9

uHOROBY WENERYCZNE i ..njLrsiale 
rkćrne, neiuaateajt  seksualną locry spe- 
ctalista Dr. Fii=ch, W ąlowa >1. jTel. 5 5 -20 -

TERMOMETRY lekai-skiu TitWii-SO ż *  c-rrftf 
wszelkie artykuły o^tjętaie. u-ąjtaniej po’- 
leca  firma SCHYTARZ Lwów, Sabies^ie 
co '2 (i-óe pl. Mą.rjackiego). ; T5.38-P)

UNIEWAŻNIAM skradziony akt cmery - 
la ln y  W ydany przez Izbę Skarbową we  
L w ow ie p a  nazw isko Bąr.tłotniej Bfic-; 

• siadecki z M alawy pcw. R zeszów . 4982

TBUSKAW IEC. Z awiaaam is się P. T: P u ­
bliczność. że od 25. j ia ją  br. otworzo  
no w  T ruskawcu, przy .ulicy kn iejo  węj 
v pobliżu stacji koncesjon ow ane Biuru 
Inform acyjno - Spedycyjne, ttó re  u? 
żądanie interesow anych  poleca m iesz­
kan ia  w  pensjonatach i yyiiiacp na 
czas kąp ielow j rozw ozi bagaż .̂ koleji 
i do koieji oraz udziela  w szelk ich  in- 
iorm acyj, w eboazących  w  zakres po- 
dróżnictw a. P isem ne zam ów ien ia  upra- 

jk-Jga się adresować: Biuro Inform acyjno- 
Spedycyjne T. B iłasa w  1  ruskawcu.

ł95u

Motory ropne
D iesle. ga?« we,’ benzynow e, -'elektryczno, 
Tokarki, W iertarki. Strugarki, Gatry, P iły  
taśm ow e, Pohipy, Sikaw ki, W indy, W ie­
lokrążki, Sztance, T orfiark i, Centralne o- 
grzewania, W agi, Pa»y, Gurty, Transrni 
sje, Łożyska kulkow e, poleca na dogodnt: 
spłaty

^  I  L  O T “
L w ów , n i. Baloregu 4.

Rok założen ia  1910 2053  Tetcf. 1-79.

Naszczać pluskwy
z u p e ł n i e

Tynkturą „F8y -To x “
S srzed a  a  łyIko

JAN SUDHOFF
L w ó v .ry n i c k a  8 .

PAŃSTWOWA TEUj|thiU£NA uzcłU ł.A  
BUDOWNICTWA W  JAR< SŁAW M  

poszukuje 
Z ARCHITEKTÓW

na stanowiska riajuczyciol: pr/admiotów
fech-nic«no-b'’doadanych- Idbory wećtag  
VII- kategorii plac urzędników państwo­
wych, zolezm e -od kwa-ilikacji, za. 1S go­
dzin nauki tygodniow i;' z  m ożliwością  
zw iększenia poborow do 80  pcc. za  godziny 
nadliczbowe-

Podania z życiorysami, .uwierzy(elnio- 
nym i odpisami św iadectw i  referencjami 
n&leży składać do Dyrekcji Państwowej 
Szkoły Budownictwa w Jarosławiu do dnia 
15 lipcą br. Stanowiska do objęcia dnia 1. 
wrzfejriia 1928  r. 4827

D yrelior: &.Ż- Hoi i m b .

GENY OGŁOSZEŃ:
Za wiersz l-szpaltow y miliinelrowy 

fszer. 30 mm I ogłoszenia zwykłe za tek 
stem 12 gr., za wiersz 1-szpalt, iniliiue- 
irowy (szer. 00 mm.) nadesłane 35 gr., 
za wiersz t-szaplt. milimetrowy (szer. 
00 mm.) |io kronice 4(1 gr., za wtersz 
1-srpalt. milimetrowy (szer. 00 mm.) . w 
tekście (kronikę, repertuar, dział ekono­

miczny itd.) 50 gr,, za wiersz 1-szpalt, 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 
400 gr., za wiersz 1-szpalt, milimetrowy 
(szer, 60 mm.) na pierwszej stronic 60 gr. 
drolme ogłoszenia za słowo 10 gr., drob­
ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo  
12 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencje 12 g<*., prywatne za sło 

„WJ..42 gr., (la potrzebujących procy lut

posady 3 gr., ca ła  slrou a  ogłoszeniow e [ 
i 285 zł., pól strony o g ło szen io w ej' 450 r.ł„ ) 
! cała strona tekstow a 480 zł., ca ła  słroua  

pod nagłów kiem  ( l .s z a l 570 *ł. O głoszę- 
| u ia  zam iejseow e 30 proc- droższe. -— Za 
1 ogłoszen ia  w m iejsca zastrzeżonem , og!"
| śzeuia osobno stojące i bez n,.ineru doli- 
! czarny 25 proc. Odpowiedrialności za ter- 
T minowy druk nie przyjmujemy. Porta

przekazów nie bonifiknjeioy. — Uwaga: 
KoJwmny ogłoszeniowe są podzielone na 
8 lamów (szpalt), tekstowe na i  łamy 
(szpalty).

'PRENUMERATA niitsięczuai 
Z dostawą na miejsee łab prze­

syłką pocztową . . . .  zł. 5.36
3 tz  dostawy . . . . .  . . zł. ?.8f
Za granicą  zł. 7.06

Z  drukarni -Soółii wy daw niczcj: GWODKI I -SPÓŁKA, pud zarz. 3. PŁOCKIEGO, y e  I wowtę. Odp. red. S IE P A N  KRZYŻANOWSKI.

\


